a 


padkach nieprzewidzianych, 
słożenia : 


LI zg zy > : ul. Mickiewicza 1. 
P. K. 0. Poznań 201,252. — Redakt 


Sądy doraźne. 


Rozporządzenie Rady Ministrów o 
wprowadzeniu sądów doraźnych na ob- 
szarze całego państwa oparte jest na 
roporządzeniu Prezydenta Rzplitej z dn. 


poz. 315), ogłoszonem równocześnie z 
nowym kodeksem postępowania karne- 
go, wprowadzającem jednolitą procedu- 
rę w sprawach karnych przed wszyst- 
kiemi sądami na całym obszarze Rze- 
czypospolitej. Postępowanie doraźne 
różni się od normalnego wprowadze- 
niem krótkich terminów i ma w związ- 
ku z tem na celu przeprowadzanie spra- 
wiedliwości w tempie nadzwyczaj przy- 
śpieszonem. Pochodzi to stąd, iż postę- 
powanie doraźne wprowadza się wów- 
czas, kiedy przestępstwa, wyszczegól- 
nione w rozporządzeniu o sądach dora- 
źnych szerzą się w sposób szczególnie 
niebezpieczny dla porządku i bezpie- 
czeństwa publicznego lub gdy grozi bez- 
pośrednie niebezpieczeństwo "szerzenia 
się tych przstępstw. Chodzi tu o zdra- 
dę kraju i szpiegostwo, wywoływanie 
rozruchów i wytwarzanie lub przecho” 
wywanie substancyj wybuchowych, prze 
znaczonych do popełnienia zbrodni, u- 
dział w t. zw. bandzie, utworzonej dla 
celów zbrodniczych rabunków i mor- 
dów, zabójstwo, oraz niszczenie zbro- 
dnicze urządzeń, służących do użytku 
publicznego lub rządowego (telegraf, ko- 
lej, mosty, tamy itp.), podpalenia, kra- 
dzieże z bronią w ręku, napady rabun- 
kowe i wymuszenia, dokonane za po- 
mocą ciężkich uszkodzeń ciała, w razie 
użycia broni, lub dokonane przez recy- 
dywistów. 

Postępowanie doraźne jest niedopu- 
szczalne przeciwko osobom, które w 
chwili popełnienia czynu przestępcze- 
go nie ukończyły 17-tu lat, oraz prze- 
ciwko obłożnie chorym i przeciw ko- 
bietom brzemiennym, jak również w ra- 
zie niezachowania wyszczególnionych w 
rozporządzeniu o postępowaniu doraź- 
nem terminów. Chodzi tu w danym wy- 
padku o to, aby akt oskarżenia był 
wniesiony przez prokuratora najpóźniej 
dnia dwudziestego pierwszego po dniu 
ujęcia przestępcy, a dnia dziewięćdzie- 
siątego po dniu popełnienia przez nie- 
go ostatniego przestępstwa, ulegające- 
go ukaraniu w postępowaniu doraźnem. 

Sąd obowiązany jest natomiast w cią- 
gu 24 godzin po otrzymaniu aktu oskar- 
żenia wyznaczyć termin rozprawy głó- 
wnej. 

Postępowanie doraźne odbywa się 
bez uprzedniego, przewlekłego zazwy- 
czaj, śledztwa sądowego. Dochodzenia 
przeprowadza prokurator, przeważnie 
osobiście, chociaż przepisy procedural- 
ne pozwalają mu na posiłkowanie się w 
tym względzie pomocą policji, jak też i 
sędziów śledczych lub grodzkich dla do- 
konania poszczególnych czynności są- 
dowych. A 7 

Do rozpoznawania sprawy w trybie 
doraźnym powołany jest właściwy sąd 
okręgowy w składzie 3-ch sędziów, wy- 
znaczonych uprzednio przez prezesa są- 
du, t. zw, wydziału doraźnego wraz z 
trzema zastępcami, przeznaczonymi do 


Przedpłata: Mecze mieneomie 
przerwania h riei abonen 


Sumiennem wykonywaniem obowiązków, 
budujemy silną Ojczyznę! 


wem Ścią 


Wąbrzeźno, Kowalewo, Golub, wtorek 8 września 1931 roku. 
TREPAS A EET OWOO ZIE LO CRK 


Kryzys w Europie, bankructwo Niemiec 
i kwestja Pomorza. 


Nie od dzisiaj wiadomo, że Niemcy Niemiec, żądając jedynie pewnych gwa- 
nie pogodzą się nigdy z powojenną rze- |rancyj, ze polityka niemiecka ua OśreSs 
19 marca 1928 r. (Dz. U. Rz. P, Nr. 33|czywisitością, że stale i wytrwaie dążyć |najbiizszycu iat wejdzie ma drogę zgo- 


będą do rewindykacyj terytorjalnych, 


dnej, pokojowej wspoipracy —— itiemcy 


chociazby nawet drogą rozprawy orę-|Z oburzeniem Oodrzuciiy te zrozumiaie 


żnej. 


o 


żądania irancuskie, obawiając się, że 


Słaba nadzieja błysnęła światu przed muszą zaprzestać na jakis czas swej za- 
trzema zaledwie laty, kiedy Niemcy zgo- | borczej axcji w stosunku do Pomorza i 


dziiy się podpisać w Paryzu antywojen- 
ny pakt Kelloga. Ten i ów spodziewał 


innych ziem polskich, 


francja jest dzisiaj znowu, tak jak 


się, że Niemcy wejdą nareszcie na dro- |przed wojną, bankierem £uropy i iran- 
śę pokoju, na drogę zgodnego pożycia |cuska pomoc iinansowa mogiaby powa- 


z narodami świata i stłumić potralią 
swoje zaborcze, militarystyczno-imper- 
jalistyczne instynkty, ! 

Niestety naiwne nadzieje tych, co nie 
znają psychologji narodu niemieckiego 
rozwiaiy się niedługo potem zupełnie, a 
możę i na zawsze, Szereg taktów, a mię- 
dzy nimi słynne wystąpienie dr, Schach- 
ta w Paryżu w sprawie naszych granic o 
tworzyło światu oczy i świat ten zrozu- 
miał nareszcie, że Niemcy każdy podpi- 
sywany przez siebie traktat uważają je- 
dynie za „świstek papieru", że dążą wy- 
trwale do obalenia [raktatu Wersal- 
skiego i zrzucenia z siebie małożonego 
przezeń obowiązku wyrównania wyrzą- 
„dzonych krzywd, a przedewszystkiem, 
że dążą do odebrania utraconych ob- 
szarów. 

Te zaborcze hasła nie przestały przy 
świecać niemieckiej polityce nawet w 
dobie, kiedy bankructwo gospodarstwa 
niemieckiego stało się faktem dokona- 
nym i stwierdzonym przez całą Europę. 
Kiedy Francja za przykładem Ameryki 
wyciągnąć chciaia pomocną dłoń do 


ewentualnego uzupełnienia kompletu 
sądzącego. 

W postępowaniu doraźnem oskarżo- 
ny musi mieć obrońcę, Jeśli nie ma go 
z wyboru, wówczas sąd wyznacza o0- 
brońcę z urzędu, którego udział w roz- 
prawie głównej jest konieczny, 

Ze względów praktycznych, dla u 
proszczenia i ułatwienia przewodu są- 
dowego w postępowaniu doraźnem nie 
jest dopuszczalne prowadzenie i popie- 
ranie powództwa cywilnego. 

Po przeprowadzonym przewodzie są- 
dowym, komplet sądzący po odbyciu 
narady niezwłocznie albo wydaje wy- 
rok, albo też przekazuje sprawę na dro- 
gę postępowania zwyczajnego. Postępo- 
wanie takie sąd wydaje wówczas, jeśli 
uzna, że przestępstwo nie podlega ści- 
ganiu w postępowaniu doraźnem lub że 
w danej sprawie postępowanie doraźne 
jest niedopuszczalne, — a także jeśli wi- 
na oskarżonego ustalona została nieje- 
dnomyślnie, albo jeśli wątpliwości co do 
stanu umysłowego oskarżonego nie zo- 
stały usunięte w toku przewodu sądo- 
wego. 

Uzasadnienie wyroku na piśmie sąd 
obowiązany jest przygotować w ciągu 
24 godzin po ich ogłoszeniu. 

Zrozumiałą jest zupełnie rzeczą, że 
w postępowaniu doraźnem  zaostrzony 


żnie przyczynić się do uzdrowienia zban 
krutowanego gospodarstwa niemieckie- 
go. Jedno szczere i uczciwe siowo pod 
adresem t'rancji i pragnącej pokoju cu- 
ropy, a otwariyby się natycamiast dla 
Niemiec kasy bogatych banków irancu- 
skich. Tego sitowa jednakże Niemcy 
nie chcą powiedzieć, wołąc natomiast 
wiasny kraj pogrążyc w ruinę finanso- 
wą, a pozatem jeszcze zrujnować inne 
kraje gospodarczo z Niemcami zwią- 
zane, + | , } = | ua! 
I tak cierpią z powodu dotkliwego 
kryzysu finansowego nietylko Niemcy, 
(bo o nich już mniejsza), ale i wiele in- 
nych krajów Europy, a w pewnej mierze 
też i Polska, chociaż nie mająca żadnej 
iączności gospodarczej z niemieckim 
bankrutem, Cierpią wszyscy i to dla- 
tego jedynie, że garstka przywódców 
nacjonalizmu niemieckiego, mających 
potężny wpływ na rządy, nie chce ża- 
dną miarą zrezygnować z zaboru cu- 
dzych terenów, ściślej mówiąc z zaboru 
ziem polskich, Pomorza i G, Śląska. 
Prosty chłopski rozum widzi tu tyl- 


jest wymiar kary, Za przestępstwo, któ- 
re w postępowaniu zwyczajnem zagro- 
żone jest karą ciężkiego więzienia, — 
w postępowdniu doraźnem wymierza 
się karę śmierci. Co do innych prze- 
stępstw, stosuje się karę ciężkiego wię- 
zienia od 10 do 15 lat. Tylko w razie 
wyjątkowo ważnych okoliczności łago” 
dzących sąd w pierwszym wypadku mo- 
że złagodzić karę na dożywotnie cięż- 
kie więzienie, a w drugim na karę do 
pięciu lat ciężkiego więzienia, 

Wyrok śmierci w myśl przepisów o 
postępowaniu doraźnem winien być wy- 
konany w ciągu 24 godzin po ogłosze- 
niu, a w odróżnieniu od przepisów po- 
stępowania zwyczajnego, wykonanie wy 
roku śmierci nie jest uzależnione od de- 
cyzji Prezydenta Rzplitej stwierdzającej 
iż nie skorzysta z prawa łaski, 

Z powyższego już wynika, że wyroki 
i postanowienia sądu, wydane w postę- 
powaniu doraźnem nie ulegają zaskar- 
żeniu do jakiejkolwiek wyższej instancji. 
Jedyna nadzieja skazanego na karę 
śmierci — to odwołanie się do łaski Pre- 
zydenta Rzeczypospolitej, które zresztą 
nie wstrzymuje wykonania wyroku, i je- 
śli w ciągu 24 godzin z Kancelarji Cywil- 
nej Prezydenta Rzeczypospolitej nie na- 
dejdzie przychylna odpowiedź, wyrok 


"musi być wykonany. 


Ogłoszenia: 

$ wiadomościach potocznych 

udziela się przy częstem ogłaszaniu. 

trzy razy tygodn. i to: w poniedziałek, środę i piątek. Przy sądo- 
ngamia należności rabat upada. 

nych właściwy jest Sąd w 

sane miejsce ogłoszenia administracja nie odpowiada. 


Dzisiejszy numer zawiera 4 strony. 


Za ogłosz. pobiera się od wiersza mm. (7 
łam.) 10 gr, za reklamy na str, 4-łam., w 
gr na pierwszej str. 50 gr. Rabatu 

os Wąbrzeski* wychodzi 


Dla wszelkich spraw spor*" 
Wąbrzeźnie. Za terminowy druk, przepi- 


ko jedno wyjście: Uwolnić pozostałą 
Europę od zgubnych wpływów bankru= 
ctwa niemieckiego, a Niemcy pozosta* 
wić własnemu losowi, 

Niech zginą, niech zmarnieją, jeżeli 
nie chcą pokojowej współpracy z naro- 
dami Europy. ; 


laprowadzenie sątów doraźnych w Polsce. 


W piątek w południe ukazał się 
„Dziennik Ustaw* z dnia 4 września, 
zawierający rozporządzenie rady mini- 
strów z dnia 2 września o wprowadze- 
niu na obszarze całego państwa postę- 
powania doraźnego przed sądami po- 
wszechnemi w stosunku do przestępstw 
o charakterze bandytyzmu oraz prze- 
stępstw, naruszających przepisy 0 o- 
chronie bezpieczeństwa osobistego; o+ 
chrony życia i mienia oraz dobrobytu 
publicznego oraz w stosunku -do prze” 
stępstw zdrady stanu. 

—0— 
MANEWRY REICHSWEHRY NA 
ŚLĄSKU. 

Katowice. Stacjonowana na Śląsku 
opolskim Reichswehra przeprowadza w 
połowie września b. roku wielkie ma- 
newry jesienne, które odbędą się w po- 
wiecie prudnickim, 

— (Ok 
PRZED KONFERENCJĄ 
ROZBROJENIOWĄ. 


Tokio, Rząd postanowił zamiano- 
wać ambasadora japońskiego w Londy- 
nie Matsudairę przewodniczącym dele- 
gacji japońskiej na powszechną konfe- 
rencję rozbrojeniową, mającą się odbyć 
w Genewie w lutym roku przyszłego. 


== 
LIST MUSSOLINIEGO DO PAPIEŻA. 
Wiedeń, 6.9. (KAP.) „Reichspost” 


ogłasza wiadomość, że w dniu ogłosze- 
nia komunikatu agencji Stełaniego o za- 
wartym układzie między Stolicą Apo- 
stolską a rządem włoskim, naczelnik 
rządu Mussolini wysłał z rana do Ojca 
św. list, treść którego nie została je- 
dnak podana do wiadomości publicznej. 
Kursują tylko pogłoski, że w liście tym 
Mussolini wyraża zadowolenie z powo- 
du osiągniętego porozumienia i zapo- 
wiada swoją bliską oficjalną wizytę w 
Watykanie, 
SZĄ 
„NAFTA TUCHOLSKA". 


Tuchola, Grono obywateli w Tu- 
choli zawiązało spółkę „Nafta Tuchol- 
ska”. Zadaniem spółki będzie eksplo- 
atowanie (wyzyskiwanie) pomorskich 
pokładów naftowych. Istnienie tych po- 
kładów nie ulega już dziś żadnej wątpli- 
wości. Dopiero jednak próbne wierce- 
nia wykażą, czy eksploatacja się opłaci. 
Nowa spółka pracuje nad przygotowa- 
niem pierwszych wierceń. 


sigas 

56 OFIAR WYBUCHU W KOPALNI; 

Londy. W pobliżu Johannisburga w 

południowej Afryce nastąpił wybuch w 

okpalni węgla, 40. robotników murzynów 
poniosło śmierć, 16 ciężkie rany, 


sn "Btr 2 = 


SKRÓTY 


+ Pod Chodorowem w woj. iwow- 
skiem wydarzyia się katastroia iotnicza. 
Dwóch iotników wojskowych  zostaio 
ciężko rannych. ; 

+ W miejscowości Frydek na Śląsku 
wskutek wiatru runął szczyt jednego z 
domów. 6 osób zostało zabitych. 

+ Na pograniczu litewskiem w Gie- 
dwojcie organizacja „Żelazny Wilk“, 
spaliła szkoię polską, 

+ Ruch powstańczy w Chile przy- 
biera coraz większe rozmiary, Dwa pui- 
ki rządowe przesziy do rewolucji. 

+ „Nautilus“, który przez 5 dni nie 
dawał żadnych wiadomości, znowu się 
odezwał, Na pokładzie „Nautilusa” 
wszystko jest w dobrym stanie, 

+ Burza, jaka przeszia wczoraj nad 
krajem niemieckim, poczyniła wiele 
szkód, Góry w Szwarcwaildzie pokryte 
zostały grubą warstwą Śniegu. 

+ Powszechny spis ludności w Pol- 
sce odbędzie się w dniu 9 grudnia br, 

+ W Barcelonie ogłoszono strajk po- 
wszechny. Strajkuje 300.000 robotni- 
ków. ; 

+ Briand przyjechał wczorajszej nie- 
dzieli do Genewy. . 

+ Kasy Chorych wezmą udział w ak- 
cji odżywiania dzieci bezrobotnych, 

+ Wskutek eksplozji na krążowniku 
japońskim „Motovo* w Jokohamie stra- 
ciio życie 8-miu ludzi a 30 odniosło 
rany. : 4 | 
+ Na Morzu Spokojnem utonął sta- 
tek łotewski, Załogę uratowano. 

+ Litwini zamknęli w tych dniach 
24 szkoły polskie, 

+ Rozporządzenie o sądach doraż- 
nych już się ukazało. 

+ W Kielcach aresztowano dyrek- 
tora Spółdzielcześo Banku Kredytowe- 
go Cheima Weinrysa pod zarzutem przy 
właszczenia sobie depozytów w sumie 
3.500 dolarów. i 

+ Arcyksiąże Leopold Salvator Habs 
burg zmarł w Wiedniu w wieku 69 lat. 

+ W sobotę rano otwarte zostały 
XI [Targi Wschodnie we Lwowie. 

+ Według obliczeń w Chinach znaj- 
duje się 20 miljonów ludzi bez pracy. 

+ Francja wiadomości o pogrzebie 
„Anschlussu“ przyjęła z zadowoleniem. 

+ Według nowego kodeksu karne- 
go, pojedynek karany będzie jako zbro- 
dnia zabójstwa. 

+ Nad Turcją przeszedł silny hura- 
gan. 40 domów zostało zawalonych, a 
5 osób poniosło śmierć, ' 

+ Dżuma w Barcelonie rozszerza się, 
Dotychczas zmarło 100 osób, a 300 wal- 
czy ze śmiercią, : 


„GŁOS WĄBRZESKI* 


Decyzja Trybunału hiaskiego. 


Haga, 7. 9. Ag. Reutera donosi, iż, Z artykułem 88 traktatu Saint Germain. 
stały '1rybunał Sprawiedliwości Między- |*'ozostatych 7 sędziów, a między in, sę- 
narodowej orzeki 8 głosami przeciwko 7| dzia brytyjski Harst i amerykański Kel- 
iż projektowana unja celna austrjacko- |10$, poupisaio wspólną deklarację, azna- 


niemiecka niezgodna jest z Protokółem 
Genewskim, Na 8 sędziów, którzy o- 
rzeczenie to wydali, 7 orzekło również, 


że projekt ten niezgodny jest również | 


jącą projekt ausirjacko-niemieckiej unji 
celnej za zgodny z protokółem genew- 
skim i art, 58 traktatu Saint Germain, 


Wkrótce reformy podatkowe. — 


Plan reformy podatków zmierza do « 


sprawiedliwego podziału ciężarów p. 
datkowych między wszystkie sfery lu- 
dności i opiera się na czterech zasadni- 
czych wytycznych, a mianowicie: 

1. wyrównanie opodatkowania 
dności miast i wsi; 

2. powiększenia liczby obywateli pła 
cących podatki; 

3, nałożenia podatku od t. zw, taksy 
rejentów, komorników i pisarzy hipo- 
tecznych; 

4, podniesienia podatku dochodowe- 


lu- 


„sób, zarabiających powyżej pewne- 
minimum, 

Dwa ostatnie punkty wiążą się z o- 
pracowaniem przez komisję rządową 
planów pomocy dla bezrobotnych. Pod- 
wyżka podatku dochodowego dotyczyć 
ma dochodów powyżej 750 zł miesięcz- 
nie, a przy uposażeniu wyżej 1000 zł po- 
datek potychczasowy będzie podwo- 
ony, 

Podatku obrotowego komisja dotąd 
nie omawiała, 

—— 


Podatki we wrześniu. 


Ministerstwo Skarbu 
płatnikom podatków bezpośrednich, że 


przypomina ; biorstwa sprawozdawcze, 


2. do 7-go września br, — podatek 


w miesiącu wrześniu b. r. płatne są na- |dochodowy od uposażeń służbowych, e- 


stępujące podatki: 


merytur i wynagrodzeń za najemną pra- 


1. do 15-go września br. państwowy |cę, potrącony w miesiącu sierpniu br. 


podatek przemysłowy od obrotu, osią- 


Nadto płatne są we wrześniu br. za- 


śniętego w miesiącu sierpniu br. przez |ległości odroczone na raty z terminem 
przedsiębiorstwa handlowe I i II kate-|płatności we wrześniu br., tudzież po- 
gorji i przedsiębiorstwa przemysłowe I|datki, na które płatnicy otrzymali na- 


— V kategorji, prowadzące prawidłowe |kazy płatnicze 
oraz przez przedsię- | płatności w tym miesiącu. 


księgi handlowe, 


również z terminem 


| 


SE DAL ZERO, ZETOR OPRZE EE 120 NE OO SZER Z AEZE A ACOE 


+ W Bassra zmarło 500 osób na cho- 
lerę, która mimo zarządzeń ochronnych 
rozszerza się coraz bardziej, 

+ W Inowrocławiu odbył się ślub 
weterana 63 roku Ant. Grzymały-Ła- 
giewskiego, liczącego lat 87 z paną Mi- 
chaliną Hanaszówną, liczącą 37 wiosen. 


PROŚBA UCZNIA O ROWER. 
ZOSTAŁA UWZGLĘDNIONA. 


Syn biednego gospodarza ze wsi Ku- 
liki w pow. baranowickim, Antoni Ła- 
zarczyk zwrócił się do Pana Prezyden- 
ta Rzeczypospolitej z prośbą o rower. 
Chłopiec motywował swą prośbę tem, 
że jest uczniem i chciałby uczęszczać 
nadal do szkoły, ale szkoła oddalona 
jest o 6 kilometrów drogi, 


Łazarczyk otrzymał rower turysty- 
czny. z państwowej wytwórni uzbrojenia. 
—00— 

POGŁOSKI O ZGODZIE MIĘDZY 
WATYKANEM I HISZPANJĄ. 
Paryż. (KAP.) Agencja Havasa po- 
daje z Madrytu wiadomość, że w na- 
stępstwie rozmów nuncjusza papieskie- 
go, Msgra Tedeschini, z ministrami rzą- 


du hiszpańskiego doszło do porozumie- 


nia w spornych sprawach rozdziału Ko- 
ścioła od państwa, neutraności cmenta- 
rzy i ślubów cywilnych. 

Neutralnie, porozumienie to będzie 
trwało tylko w tym wypadku, jeżeli kon 
stytuanta hiszpańska odrzuci artykuły 
wrogie Kościołowi w projekcie konsty- 
tucji hiszpańskiej, 


'ADAM KRECHOWIECKI. 


— Czyż ja cię trzymam, kochanie ty moje? — za-| < 


— Dzisiaj.. — ozwała się po chwili, wy 
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WYROK ŚMIERCI 
za zabójstwo dwutygodniowego dzieck 1. 

Unegdaj odbyła się przed trybun - 
łem sędziów przysięgłych w Nowym S4- 
czu rozprawa przeciw Marji Surówce, 
lat 22 liczącej, służącej z Rabki, oskar- 
żonej o zamordowanie w sposób zdra- 
dziecki swego dwutygodniowego dzie :- 
ka, 

Po całodniowej rozprawie, sędziowie 
przysięgli zatwierdzili pytanie zadane 
im w kierunku zbrodni morderstwa, wu- 
bec czego trybunał, zasiadający w skłe- 
dzie sso, dra Barbackiego, jako przew. 
i wicepr. Sobota, sso. dra Rozmysłow- 
skiego jako wotanci, ogłosił oskarżonej 
wyrok, zasądzający ją na karę śmier:i 
przez powieszenie, Obrońca oskarżon :j 
adw. dr. Bekerman zapowiedział kasa- 
cję. Oskarżał prok. dr. Schreyer, 


OBJAWIENIE SIĘ MATKI BOSKIEJ 
W HISZPANII 
Toledo, 6. 9. Guadamar niedaleko 
Toledo, objawiła się 4 dziewicom Najśw. 
Marja Panna. Na miejsce cudu wędruje 
dziennie kilka tysięcy pielgrzymów z 
różnych stron Hiszpanii. 
Zanotowano już kilka cudownych u- 
zdrowień. dj 
Jest rzeczą dziwą, że Matka Boska 
objawiła się także licznym piegrzymom. 
Opis cudownego zjawiska z ust wszyst- 
kich, jest zupełnie jednaki, Najśw, Mar- 
ja Panna ukazała się oparta o słońce, 
w błyszczącej koronie na głowie. 


TRAGICZNY WYPADEK NA POLO- 
WANIU. 


Sąd Okręgowy w Toruniu rozpatry - 
wał w ub. sobotę sprawę niejakiego Ja: 
na Kępka, zamieszkałego w Nielubiu 
pow. Wąbrzeźno, oskarżonego o spowo : 
dowanie śmierci człowieka z niedbal: 
stwa. 

Oskarżony Kępka udał się w towa: 
rzystwie swego chlebodawcy rolnika Le : 
wandowskiego na polowanie na dziki. W 
powrotnej drodze Lewandowski odda: 
oskarżonemu fuzję. Kępka chwycił tal: 
nieszczęśliwie fuzję, że ta wystrzeliła í 
Lewandowski ugodzony został ładun 
kiem prochu. Wskutek odniesionych rat: 
L. zmarł w kilka dni po tragicznym wy: 
padku. 

Sąd w wyniku przeprowadzonej roz- 
prawy uznał, iż śmierć Lewandowskiego 
nastąpiła wskutek tragicznego wypad- 
ku i dlatego oskarżonego uwolnił. 

ZŁODZIEJ, SKAZANY NA 7” 7 
CIĘŻKIEGO WIĘZIENIA. 

Przed sądem w Wąbrzeźnie stanął 
kilkakrotnie karany złodziej Stanisław 
Kural z Łopatek, oskarżony o szereg 


. 4 
aż 
i 


„ SZARY WILK 


|... (Ciąg dalszy). | 
Marta wyprostowała się nagle całą postacią. 
Z oczu jej smutnych, niemal łzawych, strzelił błysk, 
usta wydęły się dumnie. Potrząsła głową i niecierpli- 
wym ruchem ręki odrzuciła złotą grzywę włosów, 
która jej na czoło spadała. 

— Wojewoda! — powtórzyła — a poco ja mam 
się go bać? Rodzicem moim mieni się, nie panem... a 
ja nie niewolnica! Wszak każdemu ze sług jego wolno 
iść, kędy mu się podoba. Dlaczegożby mnie zamykać 
chciał w tych murach na zawszeł... Powiem mu to 
dziś, gdy przyjdzie! niech mi wolność da!... ~ 
' | Agata rzuciła się ku niej. 
=! — Królowa moja! — zawołała. — Nie mów ty 
nic... ani słowa! nieszczęście sprowadzisz... nieszczęście! 
ERA: Marta odsunęła tym razem starą piastunkę. 
Hi — Nie mów mi ty — rzekła — jako mnie miłu- 
jesz.. Zamyksaz mi usta, a poco? Lękasz się go, ja 
się już nie boję... Musi uczynić to, o co go prosić 
będę... h 
' — À o cóż go ty prosić chcesz? — ledwie wyją- 
Agata. i 
— By mnie stąd puścił! 
mieniem w oku. Usta jej drżały, a nozdrza rozdymały 
się co chwila, na lica wystąpił rumieniec. 
|. = Uczynić to musi! — powtórzyła. — Jam nie 
niewolnica! A mnie się zda, jakobym w więzieniu tu 


76) 


f 


kała 


była! Ptakowi zazdroszczę, który wolno lata... zawi- | 


dzę robakom, które pełzają swobodnie, a wy mnie 


uwięzi trzymącie.. dlaczego? 


— zawołała Marta z pło- |; 


| szlochała Agata, łamiąc ręce. 


— Ty ion! i wszyscy! — krzyknęła Marta. — 
Albo ja wiem kto?... Widzę jeno straże chodzące 
dokoła, które słowa nie mówią, albo mówią niezrozu- 
miałym dla mnie językiem. Oprócz twego głosu i wo- 
jewody innego nie słyszę... oprócz tego Świata, co w 
tych murach, innego nie znam... A znać go chcę! wi- 
dzieć chcę! pragnę! 

— Chcesz śmierci mojej! — jęknęła Agata. 

Krzyk ten rozpaczliwy poruszył Martę; zbliżyw- 
szy się do piastunki, objęła ją znowu za szyję. 

— Nie mów tak! — ozwała się rzewnie. — Ja 
nie chcę, byś mnie porzuciła... Z tobą mi nalepiej... 

I skłaniając głowę na ramię Agaty, patrzyła w 
jej zapłakane oczy z czułością. 

— A jednak... — mówiła dalej półgłosem — ta 
głucha cisza wokoło... długie, długie dni w tem zam- 
czysku, wśród tych murów i straży, stają mi się 
męczarnią nie do zniesienia!... Nieraz w nocy budzę 
się i czuję, jak w żyłach krew ogniem się pali... w 


jąc przed siebie ramiona, — dzisiaj widziałam go we 
śnie tak wyraźnie, jak tam, przedtem, na jawie... 
— Kogo? — zagadnęła Agata z trwogą w głosie. 
— Mego jasnego rycerza! — odparła Marta. — 
Widziałam go... uśmiechał się ku mnie, ramiona wy- 
ciągał.. Nie strzymacie mnie... ja ku niemu pójdę... 
iść muszę! 

— Dziecko... dziecko! — błagała Agata, biorąc 
znów Martę w ramiona, — sen to był albo przywidze- 
nie... Kogo ty tu widzieć mogłaś?... Zapomnij! mu- 
siał to być jeden ze straży, który ci się ślicznym ry- 
cerzem wydał w mgle poranku... 

— Nie! nie! — przerwała Marta z mocą. — Nie 
taki on był, jak ci, których tu widzę... Dziwny był 
i piękny... Szukać go będę, gdy stąd wyjdę... Muszę 
Ę znaleźć! Wojewodzie nie powiem nic... ale ty do- 


trzymaj przyrzeczenia... uciekniem! 
Agata nie miała już czasu odrzec na to py- 
tanie. Ruch się wnet wszczął na kurytarzu. 
— Wojewoda idzie! — krzyknęła stara i na 


głowie mi się mąci... Nie strzymam się tu dłużej! Jak | kurytarz wybiegła. 


ów ptak, którego złowiłam raz w zimie i zamknęłam w 


W oddali słychać było kpoki biegnących żołnierzy, 


tej komnacie, a który dyszał, jak ja, w niepokoju i|krzyki i nawoływania... Widocznie Dietrich spełniał 
bił się na śmierć o Ściany, zginę, jeśli mnie nie pu-|rozkazy pana, szukał i karał winowajców za dopu- 


ścicie |... 
— Królowo moja! ukochanie jedyne! — zajęczała 
znów Agata, — uspokój się... czekaj! Zaprowadzę 
cię, dokąd chcesz, jeno czekaj! Wojewoda pojedzie, 
a wtedy... EGO T, Rz 
Zajaśniały oczy Marty. 
| — Wtedy uciekniem... dobrze! — zawołała. ___ 
— Jeno z wojewodą bądź ostrożna... nie mów 
słowa! j A ? i 
, — Nie powiem. ' 


m w 


Zbliżyła się ku oknu, odetchnęła głęboko i zno- 


„pa 
~N wa wpątrzyła się w dal zamyślonem okiem., 


koc znów było od wałów. 


szczenie Janka rycerza na mury zamczyska. 
Dochodziły coraz wyraźniej echa głosów i ję- 
ków, brzęk łańcuchów i szczęk broni, a wreszcie 
krzyki mordowanej ofiary. LO O 0zÓ 
| Agata podniosła ramiona ku niebu. ROSE. 
| — Powrócił... — szepnęła — i zaczyna się rzeź... 
Boże! a kiedyż sprawiedliwość twója nadejdzie?... 
Słuchała jeszcze. I jeszcze moment krótki trwała 
wrzawa, — poczem wszystko do dawnego wróciło mil- 
czenia. Snadź wyroku dopełniono już, i straże roz- 
chodziły się zwolna. Krok ich miarowy, spokojny, 


~=. (Ciąg dalszy nastąpi 


l 
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kradzieży, dokonanych w okolicy Wą- 
brzeźna, 

Sąd, po przesłuchaniu aktu oskarże- 
nia, zasądzii Kurala na 

jeden rok ciężiego więzienia, 

Kozprawie przewodniczył p. sędzia 
Hejmowski, oskarżenie wnosił przodo- 
wnik Policji p, Krawczyk. 

Sprawiedliwy ten wyrok będzie dla 
złodziei recydywistów przestrogą. 


DWA ODCZYTY STANISŁAWA 
JASIŃSKIEGO. 

„Syonizm, jego polityka i jej skutki 
w Polsce, a chazarskie pochodzenie ży- 
dów“. Znany publicysta i poeta p. Sta- 
nisław Jasiński wygłosi we wtorek, dn. 
8 września br, o godz. 8 wiecz, w sali 
pod „Białym Orłem” w Wąbrzeźnie od- 
czyt na temat „Syonizm, jego polityka 
i jej skutki w Polsce, a chazarskie po- 
chodzenie żydów". Odczyt obejmie w 
głównych zarysach historję syonizmu w 
w Polsce, jego destrukcyjną działalność 
w dziedzinie państwowo-twórczej, zdra- 
dy żydowskie w Polsce na rzecz państw 
ościennych od czasów najdawniejszych, 
aż po dzień dzisiejszy. W wykładzie p. 
Jasińskiego spotkamy się oko w oko z 
żydami, jako awangardą niemiecką na 
ziemiach polskich; przyczem dowiemy 
się prawdy o żydach, opartej na pier- 
wszorzędnych źródłach historycznych, 
że żydzi polscy nie są wcale biblijnymi 
— owszem, przemawia wszystko za 
tem, że są to zjudaizowani charazowie, 

Niewątpliwie rewelacyjny ten odczyt 
wzbudzi szerokie i zrozumiałe zaintere- 
sowanie, gdyż w szczegółach swych do- 
tknie najżywotniejszych zagadnień i in- 
teresów Polski, w które tak bezwzglę- 
dnie i prowokacyjnie biła n powierzch- 
ni życia naszego w latach 1919 — 20 ży- 
dowska koncepcja budowania w Polsce 
„Nowej Judei"... Bezczelne to hasło 
które schłostane piórem najwybitniej- 
szych polskich pisarzy, wywołało tyle 
oburzenia i rozgoryczenia w społeczeń- 
stwie polskiem, znajdzie w wystąpieniu 
p. Jasińskiego odpowiednie oświetlenie 
i właściwy swój wyraz. 

W środę zaś, dn. 9 września br., o 
godz. 8-mej wiecz. w tej samej sali ho- 
telu pod „Białym Orłem”, odbędzie się 
drugi odczyt p. Jasińskiego, na temat: 
„Prawa nasze do Rusi halickiej”, 

P. Jasiński, znany z licznych prac w 
dziedzinie praw polskich do Bałtyku, 
tym razem poruszy kwestję kraju, który 
zdawna nosił historyczną nazwę Rusi 
czerwonej albo halickiej, z czasem a- 
wansował na ustrjacką Galicję wscho- 
dnią, a dziś utrwala się w terminologji 
potocznej jako wschodnia Małopolska. 
P. Jasiński poruszy sprawę walk mię- 
dzy Polską, władczynią tych ziem, a dzi- 
czą wschodnią, która perjodycznie za- 
pędzała się tu dla rabunku. Straszliwy 
najazd Mongołów w 1241 roku, zatrzy- 
many pod Lignicą przez Polaków, któ- 
rzy wówczas już uratowali Europę przed 
katastrofą, będzie punktem wyjścia te- 
zy autora prac „Z różnych czasów"... i 
„O morze nasze i ziemie nasze'.. Po- 
przez burzliwy wiek XVIII Dźingis-cha- 
na, po świetny okres naszej dumy i chlu- 
by hetmana Żółkiewskiego, Jana So- 
bieskiego — i po chwile te, które wio- 
dły na szałot polskich patrjotów, jak 
Smolkę, Ziemiałkowskieśźo i inn.; po- 
przez ancien regime generała Hammer- 
steina i Metternichowską Austrję, pre- 
legent przejdzie do szlaku Jerzego Os- 
solińskiego i wskaże nasze prawa naj- 
szlachetniejszego pochodzenia i wartość 
kultury polskiej na ziemi halickiej, Ru- 
sini nie są nomadami tej ziemi, lecz o- 
bok nas tkwią silnie w niej korzeniami 
wspólnych umiłowań. Poprzez bastjony 
kultury polskiej, ujrzymy kwestję aktu- 
alnych zagadnień polskich i czerwono- 
ruskiej ziemi, 

W odczytach powyższych powinni 
wziąć udział wszyscy, zarówno mło- 
dzież, jak i starsi, aby odświeżyć w pa” 
mięci wszystko to, co nam drogie i co 
stanowi nasze najświętsze prawa i obo- 
wi 


azki. 
Dochód z obydwóch odczytów pre- 
legent przeznacza na Kółko Rolnicze w 
Hamerze. 

Wstęp na salę odczytową 50 gr od 
osoby. 


NN 


„GŁOS WĄBRZESKI* 


L uroczystości „gdkoła” w Wądrzoni 


Msza św. za poległych. — Capstrzyk. — Główne uroczystości, — Defilada, — 
Akademja. — Popisy, — Zabawa. 


Uroczystości 35-lecia „Sokoła' wą- 
brzeskiego rozpoczęły się w sobotę ra- 
no o godz, 6-tej uroczystem nabożeń- 


Akademia. 
Akademja jaka odbyła się w sali p. 
J. Kaczyńskiego, zgromadziła licznych 


stwem na intencję zmarłych i poległych |uczestników. Akademję rozpoczęto mar- 


członków „Sokoła. 

Wieczorem w sobotę przeszedł uli- 
cami miasta capstrzyk przy świetle po- 
chodni i przy dźwiękach orkiestry wła- 
snej. 

Główne uroczystości, 


szem sokołów, odegranym przez orkie- 
strę, poczem chór Tow, Spiewu „Lutnia“ 
pod batutą p. em. insp. Reiskego odśpie- 
wała pieśń „Przylecieli Sokołowie”. 
Następnie prezes miejscowego gnia- 
zda sokolego p. Bojarski powitał przy- 


W niedzielę rano jako właściwy dzień |byłych gości. Marszałkiem akademii o- 


uroczystości, ruch na ulicach wzmógł 
się z powodu przyjeżdżających gości z 
różnych stron: z Kowalewa, Golubia, 


brano p. Samolińskiego, prezesa okręg. 
„Sokoła”, 3 
Po odczytaniu protokółu z 1 grudnia 


Torunia, Chełmży, Grudziądza, Lubawy |1895 roku, prezes p. Bojarski przedsta- 


i wielu innych miejscowości. Góści po- 
witano przy dworcu kolejki miejskiej, 
poczem udano się na plac luksusowy, 
gdzie był formowany pochód do kościo- 
ła. 

Po odebraniu raportu przez starszy- 
znę sokolą, wyruszył pochód do kościo- 
ła przy dźwiękach orkiestry sokolej. 

Pochód otwierali Cykliści, dalej or- 


wił rys historyczny z działalności ,,So- 
koła” za 35 lat, 

Z kolei nastąpiły przemówienia przy- 
byłych gości, Przemawiali pp.: 3 redak- 
torzy ze „Słowa Pomorskiego”, prezes 
Samoliński, ks. Bolt ze Srebrnik, Czer- 
wiński Ant., dr, Piotrowski i prezesowie 
poszczególnych gniazd sokolich. 

Po przemówieniach nastąpiła wrę- 


kiestra, starszyzna sokola, członkowie |czenie dyplomów zasłużonym członkom. 


honorowi i przedstawiciele korporacyj 
miejskich, Bractwo Strzeleckie, Po- 
wstańcy i Wojacy, (tczewscy) Haller- 


pozaszkolnej, Tow. Ludowe, poszczegól- 
ne delegacje organizacyj i stowarzyszeń, 
wreszcie sokolice i sokoli, 
Nabożeństwo, — Ziożenie wieńca. 

W przepełnionym wiernymi kościele 
odprawił nabożeństwo ks, prob. Zakryś, 
który też wygłosił kazanie, Na zakoń- 
czenie nabożeństwa pod strop Niebios 
popłynęła potężna pieśń „Boże coś Pol- 
skę”, 


Po nabożeństwie przy tablicy pamią- 
tkowej poległych złożono wieniec. 
Dełilada. — Akademja. 
Z kościoła udano się również w po- 
chodzie w ulicę Marszałka Józefa Pił- 
sudskiego, gdzie odbyła się przed sztan- 
darem i starszyzną sokolą defilada. 
Przechodzących sokołów witano okrzy- 
kami „niech żyją!“ 
Uroczystość zamącić usiłowali ob- 
wiepolczycy, którzy jedynie po to zje- 
chali się z całego powiatu: kiedy zakoń- 
czyła się defilada, obwiepolczycy na- 
tychmiast' za orkiestrą chcieli utworzyć 
prowokacyjnie pochód. Policja jednak o- 
bwiepolczyków rozproszyła. 


w tem pp.: Guzowska oraz Tarczewska 
i przeszło 20 członkom-sokołom. 
W nast, punkcie programu akademiji 


czycy, Młodzież żeńska, druż. harcerzy |deklamację wygłosił p. Michałowski — 


poczem „Lutnia“ odśpiewała pieśń „Ju- 
bilate", 

Przed zakończeniem odczytano treść 
kilku telegramów, które wysłano m. 1a. 
do: Prezydenta Rzeczypospolitej, gen. 
Hallera, ks. biskupa Okoniewskiego i 
wielu innych. 

Akademję zakończono odśpiewaniem 
„Roty“. 

Popisy. 

Od godziny 15-tej na boisku sokolem 
przy ul. Przemysłowej odbyły się popi- 
sy druhen i druhów a na zakończenie 
wręczono zwycięzcom nagrody. 

Wspólna zabawa taneczna w sali p. 
J. Kaczyńskiego zakończyła uroczysto- 
ści sokole. 

Przebieg obchodu miał charakter spo- 
kojny mimo stałych prowokacyj ze stro- 
ny obwiepolu. Przybyła policja z powia- 
tu, utrzymywała porządek, gdyż zarząd 
„Sokoła” nie brał odpowiedzialności za 
ewentualne zajścia i porządek w czasie 
całego obchodu. 

Pogoda przez cały dzień nie dopisała 
— jednak nie przerwała obchodu. (X) 


MONDEO PUZRDC NK 1 GRIZZ PORZE E S 


IADOMOSŚCI POTOCZNE. 


Wąbrzeźne, dnia 7 września 1931 r. 


f Ś. p. Arentowicz. W sobotę zmarł 
Arentewicz, kierownik zakładów kana- 
lizacji miejskiej, członek towarzystw: 
Ochotniczej Straży Poażrnej, Koła Pod- 


Po konferencji w salce hotelu pod 
„Białym Orłem” odbył się dancing to- 
warzyski, 

— Kiedy to ustanie? Pisaliśmy już 
o hałasach, wyprawianych po nocach w 
ul. Grudziądzkiej. Hałasy te jednak w 
późnej porze nocnej nie ustają, czem 


oficerów Rezerwy i innych. Cześć Jego budzą częstokroć naumyślnie współlo- 


pamięci! Pogrzeb śp. Areniewicza od- 
będzie się jutro we wtorek przed poł. 


— Otwarcie składu, P. B. Grajewski 
z Wąbrzeźna otworzył na nowo skład 
jubilersko - zegarmistrzowski i optycz- 
ny. Zwracamy uwagę na ogłoszenie p. 
Grajewskiego, którą to firmę możemy 
naszym Czytelnikom z całem zaułaniem 
polecić, 

— Konierencja nauczycieli. Ubie- 
głej soboty odbyła się w sali kina „Słoń- 
ce” konferencja wszystkich nauczycieli 
powiatu. 


katorów. Kiedyż się to nareszcie skoń- 
czy? Mało poczucia mają ci osobnicy 
dla współlokatorów. Gdy nie ustaną 
hałasy, nie omieszkamy nazwiska spraw 
ców tych hałasów podać do wiadomości 
publicznej. Może wówczas się opamię- 
tają! 

— Pogoda znów się zmieniła, Po kil- 
ku pięknych dniach, znowu nastąpiło 
oziębienie, Raz poraz pada deszcz. —- 
Przepowiednie p. Prengla z Bydgoszczy, 
który przepowiadał, że od 5 września 
nastąpią opady — sprawdzają się. 

— Brak dentystów w Gdyni. W Gdy- 


Konferencję otworzył w otoczeniu |ni, w stosunku do liczby ludności, jest 


władz miejscowych pp. starosty Suchec- 
kiego i burmistrza Schwarza, inspektor 
szkolny p. Matuszkiewicz, odpowiedn. 
przemówieniem, po którem wzniósł o- 
krzyk na cześć Rzeczypospolitej i Jej 
Prezydenta oraz twórcy Niepodlegości 
Polskiej Marszałka Piłsudskiego, 

Zmarłego min. oświaty śp. Sławomi- 
ra Czerwińskiego oraz zmarłych nau- 
czycieli i nauczycielki, uczczono jedno- 
minutową ciszą. Następnie przemówił 
p. Starosta Suchecki, życząc konferencji 
pomyślnych obrad. 

Konferencja trwała do 6-tej wieczo- 
rem, w czasie której poruszano kwestje 
szkolnictwa. 


mało dentystów fachowców. Dla nowo- 
sprowadzających się dentystów egzy- 
stencja jest zapewniona. . 


WYJAŚNIENIE. 

Od p. Baranowskiego otrzymaliśmy następu- 
jący list: 

W związku z ogłoszeniem sprawozdania z 
nadzwyczajnego walnego zebrania właścicieli 
nieruchomości w Wąbrzeźnie, proszę o umiesz- 
czenie w myśl ustawy prasowej następującego 
sprostowania: 

Ponieważ w wymienionem sprawózdaniu na* 
ruszono również czynności miejscowego Urzę- 
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du Rozjemczego, jestem zobowiązany 
stępujące wyjaśnienie. 
Sąd rozjemczy w Wąbrzeźnie nie. 
natomiast czynności dla spraw najmu 38 


powołany w tym celu Urząd rozjemafkj przy 
Magistracie w Wąbrzeźnie. 

Przewodniczącym Urzędu nie jest nato- 
miast jestem zastępcą przewodniczącego 4 na to 


owy w Toruniu. 
Aby dać obraz rzeczywistości nad 
że czynności ściśle związane z tym Urząjlik 
załatwiam sam osobiście lecz w przepisam 
mie urzędowania, 38 
O ile stowarzyszenie właścicieli niertig 
ści względnie niektórzy pp. tego Tow. 7 
mnie urazę osobistą, mogą takowej dac 
na drodze właściwej. A 
Za użycie w wym. sprawozdaniu wf 
dotyczących mnie osobiście, a nie mająg 
wspólnego z Urzędem rozjemczym, będ 
dził swych praw na drodze sądowej. = 
Należy przypuszczać, że pewni pp. zĄ 
braku swobody w wypowiedzeniu się” 
posunąć się aż tak dalece, że będą muślfli 
odpowiednie wyjaśnienie na sądzie, 3 
Nazwiska tych pp., którym zależało mf 
czeniu jednostronnem Urzędu rozjemczegć 
znane i na razie wstrzymuję się od oś 
ich w prasie, aż do konkretnego rozpa 


sprawy. g 
(7 J. =. © 


im 
-RUCH TOWARZYSTW 
— Dziś śpiewy Tow. Śpiewu „Lutnia“ 
w lokalu p. Klimka o zwykłym czáie, 

— Podoiicerowie Rezerwy! W późizebie 
członka naszego śp. Arentewicza Koło bigkze u- 
dział, Członkowie przybędą umundurowani o go- 
dzinie 8,30, Zarząd. 

— Rozkaz, Członkowie Ochotniczej Stra- 
ży Pożarnej stawią się we wtorek, dnią 8. bm. 
o godz. 8,30 rano w Strażnicy, celem Wżięcia 
udziału w pogrzebie członka ś. p. Arentępicza. 

Naczeltik. 


— Ochotnicza Straż Pożarna, Jutro, w ka 
rek wieczorem zebfanie w Strażnicy, Przybycie 
wszystkich członków konieczne, Zarząd. 

Ts 


e 

Kącik radjowy. 
WTOREK, 8. 9. 

Muzyka z płyt gramofonowych. 
Odczyt pt. „Polski Meran". 
Chwilka lotnicza „IV konkurs awjonetek'” 
Muzyka z płyt gramofonowych. 
Odczyt pt. „Życie owocu": 
Muzyka z płyt gramofonowych. 
„Upadek Warszawy w roku 1831", 
Koncert popołudniowy w wyk. ork. P, R. 
19.25; Muzyka z płyt gramofonowych. 
20.00: Prasowy Dziennik Radjowy. 
: Koncert popul, w wyk, ork, Filh, Warsz. 
: Feljeton pt. „1001 przygoda”. 
: Dodatek do Pasowego Dziennika Radjow. 
: Muzyka lekka i taneczna. 


12.10: 
15.25: 
15.45: 
16.00: 
16.50: 
17,15: 
17,35: 
18.00; 


ŚRODA, 9. 9. 


: Muzyka z płyt gramofonowych. 

: Wśród książek — przegląd najnowszych 
wydawnictw, 

: Program dla dzieci młodszych: Listy od 
dzieci. 

: Feljeton: „Biały wódz Czerwonoskórych 
Indjan" wygł kpt. Lepecki, 

: Muzyka z płyt gramofonowych, 

: Radjokronika. 

: Muzyka z płyt gramołonowych. 

: Odczyt pt. „Tam, gdzie-Reduta Ordona”. 

: Koncert popołudniowy w wyk. ork, P, R. 

; Muzyka z płyt gramofonowych. 

: Skrzynka pocztowa rolnicza, 

: Prasowy Dziennik Radjowy, 

: Feljeton pt. „Panorama muzyka wspócz.” 

: Muzyka lekka ze Lwowa. 

: Kwadrans literacki: opowieść japońska 
p. t. „Liote”, 

: Koncert kameralny w wyk. Warszawskie- 
go Kwartetu Smyczkowego. 

: Feljeton pt. „Kobieta w Koranie". 

22.15: Dodatek do Prasowego Dziennika Radjow. 

22,30: Muzyka lekka i taneczna, 


(Koniec części redakcyjnej). 


Drukiem i nakładem Zakł, Graf, Bolesława 
Szczukii — Redaktor odpowiedzialny Alfons 
Szczuka, Wąbrzeźno, Mickiewicza 1; 
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„GŁOS WĄBRZESKI" 


Sér. 4 


Dnia 11. 9. 1931 r. o godz. 10-tej przed 

P r zetarg pr zymisówy poł. sprzedawać będzie w Wąbrzeźnie e- 

Dnia 10. 9, 1931 r. o g. 11,30 przed poł. | szekutor Wydz. Pow. w Wąbrzeźnie w dro- 
sprzedawać będę w drodze przetargu przy-|dze przetargu przymusowego najwięcej 
musowego najwięcej dającemu za gotówkę | dającemu za gotówkę: 
u p. Stanisławy Trawińskiej w Ryńsku: 1 krowę. 

konia i powózkę, Zbiórka licytantów: targowisko bydlę- 
Główczewski, kom, sąd. w Wąbrzeźnie. |ce w Wąbrzeźnie, 


PRZETARG PRZYMUSOWY| 0 Powiatowy w Wabrzećníe, 


Po długich i ciężkich cierpieniach zmarł dnia 5 b. m. 
nasz długoletni członek ś. p. 


Bolesław Arentewicz 


Pamięć o Nim pozostanie na zawsze w gronie 
naszej organizacji! 


Cześć Jego pamięci! 


iði i g Dnia 10. 9. 1931 r. o godz, 3,30 po poł, Zarządzenie. 
M Ochotnicza Siraj Pożarna Wąbrześno. sprzedawać będę w drodze przetargu p" dej ak. Mia a io e o: 
sa aż musowego najwięcej dającemu za gotówi 
U Pogrzeb odbędzie się 8. 9. bm. o godz. 9 rano. uk Wł. Rygielskiego % Pzydwoche: ę Wąbcześna. 
zbiór z 3 morgów pszenicy. Na podstawie $ 1 i 2 rozporządzenia Pana Wo- 


zza $ snie |jewody Pomorskiego z dnia 27. 5, 1931 r, (Pom. Dz. 
za — Główczewski, komora. sąd. w Wąbrzeźnie. Wojew. Nr. 13 poz. 174) zarządza się ogólne tępie- 


T ERZE S, a y nie szczurów na obszarze miasta Wąbrzeźna w 
x Przetarg pzymusowy |*' 9 i 10 września 1931 r. 
W sobotę, dn. 5 bm. zmarł długoletni członek 


W środę, dnia 9. 9, br. o godz, 15-tej BA 04 jeż 

naszego Koła ś. p. sprzedawać będę w drodze egzekucji w| Do tępienia szczurów obowiązani są przystąpić 
$ ; AP A wszyscy właściciele lub zarządcy poszczególnych 

Sierakowie u p. Władysł. Piórkowskiego nieruchomości, właściciele piekarń, zakładów rzeź- 


© PÓŁ RYWE 5 

el l r n WICZ najwięcej dającemu za gotówkę: nickich i innych zakładów, przetwarzających pro- 
wW dubeltówkę, wialnię, rower męski, 3 | dukty spożywcze, zakładów fabrycznych i rzemieśl- 

niczych, wszelkich zakładów i t. p. Trutki powin- 


maciory, 5 prosiaków, krowę, 2 jałówki, ny być porozkładane w domach mieszkalnych, za- 


rzeżywszy lat 46. : ; : + wó 
P y y i cielaka, źrebaka, knura, powózkę i wóz budowaniach gospodarczych, we wszelkich skła- 
Ubył z szeregów naszych jeden z najgorli- roboczy, dach, piwnicach, śpichrzach, poddaszach, na wol- 
wszych i najsumienniejszych członków. Pamięć Rogowski, komornik sądowy Kowalewo. |nvch wyr pa cje o w. ogrodach itp., 
wv o Nim nie wygaśnie w sercach współkolegów. { E A VEN ne Wyd diwy to, czy obecność szczurów zosta- 
ii tasj Ao? Przetarg przymusowy FA 
b i zesć Jego pamięci W czwartek, dnia 10. 9. br, o godz. 16-ej _ Termin rozłożenia trutek ustala się na dzień 9 
Pogrzeb odbępzie się we wtorek o godzinie 9-tej przed sprzedawać będę w drodze egzekucji w|i 10 września 1931 r. Trutki powinny pozostać na 
południem. Mlewie u p. Ludwika Bazanowskiego naj- |™escu w ciągu conajmniej 2 dni, Padłe szczury 
i : A ż należy zakopać do głębokości nie mniejszej niż 
więcej dającemu za gotówkę: 0,75 metra. 
t ZE SEKE PZZRAZE z RÓW A PO SAR zbiór z 5 morgów żyta i maneż, 5 3, 
s a | Rogowski, komornik sądowy Kowalewo.| Osoby, wymienione w $ 1 obowiązane są nabyć 
Przetarg przymusowy | MESK I aaaeeeaei i | trytki w miejscowej aptece i we wszystkich dro- 
śerjach miasta Wąbrzeźna, w których sprzedaż 
i | P r zetar rz MUSOE wypróbowanego środka będzie się odbywać w 
Dnia 8. 9. 1931 r. o godz. 9,30 przed poł. 5 Ę y y dniach od 7 do 10 września 1931 r, W lokalach 


sprzedawać będę w drodze przetargu przy- | 16-Ci k W czwartek, dnia 10. 9. br. o godz. 10-ej| tych nabywcy będą rejestrowani. 
"emmusowego najwięcej dającemu za gotówkę | ;6-cio pokojowe sprzedawać będę W drodze egzekucji w 84, 

u p. Fr. Wertha w Wąbrzeźnie, ul, Marsz, | w A I-sze piętro do Borównie najwięcej dającemu za gotówkę: Przed przystąpieniem do tępienia — wszyscy 
udskiego: | wydzier e od 1-go szaię żelazną do pieniędzy i biurko dę- |właściciele domów obowiązani są nieruchomości 
145 par obuwia, 1 obraz i 1 bufet. i że Pzd * bowe. swoje doprowadzić do należytej czystości, wywieźć 
à z iadomość u p. Nasta. A . tość śmietników, é lkie odpadki i 
alniGłówczewski, komornik sąd. Wąbrzeźno. Rogowski, komornik sądowy Kowalewo. śmiecie, pr aa czt ac TD, ażeby RZE 
ry w okresie tępienia pozbawione były zupełnie 


„Przetarg przymusowy Przetarg przymusowy [ipie rimit, gnev, diet. 


Dnia 8. 9. 1931 r. o godz. 9-tej przed poł. EE zo 3 4 W środę, dnia 9, 9, br, o godz. 13 sprze- | zabudowań gospodarczych, ogrodów, wolnych nie- 
sprzedawać będę w) drodze przetargu przy- AB m TE = dawać będę w drodze egzekucji w Zakła- zabudowanych placów itp., powinno się odbyć do 
Are ZEE: ówk zE B=" Rg dach Przemysłowych w Kowalewie naj-|dnia 8 września 1931 r. Śmiecie nal ży wywozić 
p ży boy ai ai gk e JR EoniąC zę więcej dającemu za gotówkę: do sadzawki znajdującej się na gruncie kge 3 

je up. orcherta w rzeżnie, ul. Marsz, LE ” Eg" żawi Bractwo Strzelecki i 
' Piłsudskiego: > * 3 j w Et $ iege I 50 ton suszki buraczanej, eisat tatt fa EZ Z 
masz i Ou ZoD 4 | Rogowski, komornik sądowy Kowalewo. |, Zezwolenia na nabycie trutek wydawane będą 

1 ynę do szycia azio 4 wy 
Głó i k ad Wab śnie, Z u BN 9.$a 8 SZT EEEE ZE CE CAYP PIESZA bezpłatnie w biurze Miejskiego Urzędu Bezpie- 
Glówozewski, kom. sad w Wbrześnie a 841ta 33 |Przetarg przymusowy) 2:5: rois Piomego (Kitur pok 

| w EEE 5 R 3 s al 2 w dniach o o września r. włą- 
Przetarg przymusowy © cpn NE R E 7 W środę, dnia 9. 9, br. o godz. 10 sprze- W czasie rozkładania trutek, tak jak i po ter- 
ia 8. 9. 1931 10,30 ed poł 34 ao ad GEE dawać będę w drodze egzekucji w Kowa- | minie, organa policyjne kontrolować będą, czy 
A pa , ć będ r. oga . 2d, Ausia = t © za o$ "ZĘ s E lewie na Rynku przed lokalem p. Neume- |wszyscy właściciele domów i zakładów etc. zasto- 
gaapt ee APAR l daj EET] PEE Š 2 m |rowej najwięcej dającemu za gotówkę: sowali się do okienko zsikdin, 
Szeski Że gotowke: | ds. EN S| 2 rowery męskie, umywalkę, powózkę, | „.  . REP ao 
3 maciory i 2 warchlaki, AK 58 NE 1) wirówkę maszynę do szycia, kana Winni niedopełnienia obowiązków wynikają» 
5 i A a śŃ A 5 SSE í py Tył kop Pe cych z powyższego zarządzenia, ulegną karze do 

Zbiórka reflektantów w podwórzu pana|” $% „938% 5 maciorę, 2 jałówki, wagę decymalną, 0- |60 zł., lub aresztu zastępczego. : 
Tobolskiego w Wąbrzeźnie, ul. Marszałka GEE E aS braz, zegar ścienny, 3 stoły, stół skła- Wąbrzeźno, dnia 27, 8, 1931 r. 

P iłsudskiego. ŚP, B g Esk $ s dowy í szafę żelazną. Miejski Urząd Bezpieczeństwa i Porządku Publ. 
Główczewski, kom. sąd. w Wąbrzeźnie Ś3::3$B 828 Rogowski, komornik sądowy Kowalewo. (2) Schwarz, burmistrz, 
e aDwa ZAPOR>< a -m ana t MRN EA A S 
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Szan. Obywatelstwo miasta Wąbrzeźna i okolicy uprzejmie zawiadamiam, że z dniem dzisiejszym 
otworzyłem przy Rynku nr.14 na nowo od 30 lat prowadzony zakład 


zegarmistrzowsko - złotniczy i optyczny 


skład zaopatrzony jest bogato w artykuły w zakres jubilerstwa wchodzące 


Ceny umiarkowane. Obsługa rzetelna. 
Wszelkie reperacje wykonuję fachowo pod gwarancją. 


Zawiadamiając o powyższem Szan. Obywatelstwo, proszę o łaskawe poparcie, gdyż staraniem mojem będzie każdego rzetelnie obsłużyć 


B. Grajewski, zegarmistrz-jubiler — Wąbrzeżno, Rynek 14. 


PIERWSZE NAJNOWOCZEŚNIEJSZE KINO DŹWIĘKOWE Ostatnie dwa dni w poniedziałek, dnia 7 bm. o godzinie 845 wieczorem 
i nieodwołalnie poraz ostatni we wtorek, dn. 8 bm. o godz. 845 wiecz. 


P ód 
SŁONCE” Wyświetlamy film z ulubieńcem tłumów 
55 


HOTEL POD BIAŁYM ORŁEM RAMONEM NOVARRO p.t 


„WESOŁY MADRYT” 


UWAGA! Pospieszcie wszyscy podziwiać śpiew RAMONA NOVARRO. 


- 


SP. GZ. GE Ka a da an 


Bd A pa 


